
Renata Przemyk, Anio
W świecie dziwnym jak każdy z nasNie od razu rozpoznasz goJeżeli oczy niewinne maszTacy jak on przy tobie tkwiąNim zechcesz ich na lepsze zmieniaćPomyśl dlaczego tacy sąProszę cię odpowiedz mi czyktoś dobry bywa złyOddaj głowę za to że wieszCo dobre a co nieWierzę w diabły takie jak jaWciąż nieskończeniePrzed aniołkiem ty obrońMnie swym ramieniemI nie próbuj wymyślać żeNa zmartwienia lepsi niż senJeżeli oczy niewinne maszZauważysz ich nieludzką twarzZakreślają w twym kalendarzuWciąż coraz więcej smutnych datProszę cię...Małe ofiarySkładam bo przecieżJeżeli zechceszMożesz odleciećJuż nie będę ci ciężaremZawsze cię wysłuchamRozwiń skrzydła swoje białeWtedy ci zaufamNim nastanie wasz sądny dzieńOn na palcach wycofa sięJeżeli oczy otwarte maszApokalipsy zobaczysz czasNim na amen wszystko stratujeZrozum że anioł nie robi takProszę cię...
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